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Sprawozdanie z Walnego Zjazdu
Związku Organistów A. K. w dniu 1 kwietnia 1930 r.

Zjazd rozpoczął się rano nabożeństwem w kościele 
Marjackim. Mszę św. żałobną za zmarłych członków 
Związku odprawił o godzinie 8.30 patron Związku 
Ks. Senator Ludwik Kasprzyk; o godzinie 9-tej nabo­
żeństwo na intencję Zjazdu odśpiewał Ks. red. Długosz.

O godzinie 10.30 zgromadzili się delegaci i człon­
kowie Związku w sali Domu Związkowego przy ulicy 
Andrzeja Potockiego L. 11, gdzie otworzył obrady prze­
mówieniem wiceprezes Związku dyr. Przystał Fran­
ciszek w zastępstwie prezesa Janiki, który z powodu 
ciężkiej choroby żony nie mógł przybyć na Zjazd.

Przed porządkiem dziennym zabrał glos poseł Ch. D. 
Dr Bronisław Kuśnierz i powitał Zjazd i zarazem złożył 
oświadczenie, iż Klub Ch. D. będzie zawsze życzliwie 
popierał sprawy organistowskie.

Nieobecność ńa Żjeździe usprawiedliwili koledzy: 
Janika, Bronicki z Witanowic, Pędzimąż z Makowa, 
Janiszewski z Zatora, Zborowski z Budzowa. Dyr. Bród 
Władysław, organista katedralny z Tarnowa, nadesłał 
na Zjazd serdeczne życzenia.

Po przejściu do porządku dziennego, wygłosił referat 
patron Związku, Ks. Senator Kasprzyk, który w związku 
z P. W. K. w Poznaniu podkreślił usiłowania, celem 
doprowadzenia do ogólno - polskiej organizacji orga­
nistów, co znalazło swój wyraz na Kongresie organistów 
w Poznaniu, gdzie uchwalono nowy statut organizacyjny 
i wybrano tymczasowy Zarząd z prof. Rutkowskim jako 
prezesem. Niestety obrażeni byli kierownicy Kolegjum 
z p. Ratuszyńskim na czele, nie dopuścili prof. Rutkow­
skiego do przejęcia agend Centrali z największą szkodą 
dla organizacji i spraw7 organistowskich. Związek 
Krakowski wyczeka cierpliwie, jakim torem pójdzie 
dalszy przebieg tej przykrej sprawy. Na teraz należy 
wzmocnić pracę w Związku Krakowskim. Niestety 
i w naszym Związku są usiłowania ludzi zawistnych 
organizacji, którzy buntują i bałamucą organistów 
przeciw7 własnemu Związkowi. Ks. Senator odczytuje 
odezwę anonimową, rozesłaną w przeddzień Zjazdu 
organistom. Czyja ręka była w tern, chyba wszystkim 
wiadomo. Nie należy jednak zrażać się przeciwnościami 
i podszczuwaniem niedobrych ludzi, ale pracować 
z cierpliwością. Stworzyliśmy Związek, oparty na solidnej 
podstawie, Związek, który wydaje czwarty rok własne 
pismo, prowadzi biuro, przez swoich członków broni 
interesów organistów w Komisji diecezjalnej. Związek, 
który dał inicjatywę do zawiązywania chórów7 kościel­
nych, stworzył instytucję „Kasy Samopomocy", „Skład­

nicę" przy Związku Chórów. Wszystkie te działy pracy 
I związkowej będziemy pogłębiać i rozbudowywać ku 
■ pożytkowi organistów, będziemy się starali, by orga­

niści tworzyli siłę moralną, a zarazem będziemy pamię­
tali o podstawie materjalnego bytu organistów.

Po referacie Ks. patrona Kasprzyka, nastąpiły spra­
wozdania z działalności Związku, które złożył wiceprezes 
dyr. Fr. Przystał. Sprawozdania te były wydrukowane 
w „Gazecie Związkowej". W dekanatach w roku spra­
wozdawczym odbyły się Zjazdy dekanalne, a mianowicie 
w 19 dekanatach urządzono Zjazdy. Tylko jeden dekanat 
żywiecki nie urządził Zjazdu dekanalnego.

Czcigodny prezes Związku Chórów Kościelnych 
Ks. prof. Wangowski, wygłosił głęboko ujęty referat na 
temat: zakładania i prowadzenia chórów kościelnych, 
poezem przeprowadzono dyskusję, w której zabierali 
głos: kol. Krzywda z Czerwonego Prądnika omawia 
trudności, stojące na przeszkodzie w wykonywaniu za­
wodu organistowskiego, porusza bolączkę mieszkaniową, 
domaga się, by wreszcie Komisja osobna zbadała 
mieszkania organistów i zlustrowała organy, wreszcie 
żąda, by 350 złotych, przeznaczonych do „Kasy Samo­
pomocy" z powrotem przelać do Kasy Związkowej. 
Wniosku tego nie uchwalono. Kolega G w o ź d z i o w s k i 
z Wieliczki zabiera głos w sprawie kursu dokształca­
jącego i domaga się, by Książę Metropolita udzielił 
poparcia finansowego i polecił Księżom Proboszczom, 
by wysyłali na kurs organistów. Kolega B y 1 i c a 
z Krzęcina stawia pytanie, co zrobił Zarząd w roku uh. 
i drugie pytanie, czy mógł dużo zrobić. Wypowiada 
kilka słów w obronie p. Flaszy w sprawie anonimowego 
listu, zapytuje, czemu dotąd, mimo trzech lat, regulamin 
służbowy nie został zatwierdzony, omawia trudności 
prowadzenia chórów kościelnych na głębokiej wsi, po­
piera myśl kursu przeszkolenia, jak również porusza 
sprawę organizacji centralnej w Warszawie.

Kolega Weichónig z Ujsoł opowiada szeroko 
o kiepskiej sytuacji organisty na wsi górskiej, domaga 
się, by wreszcie ustała w dzisiejszych czasach upokarza­
jąca organistę żebranina. Ks. Patron Kasprzyk radzi, by 
przy Związku Chórów kościelnych powstała osobna 
sekcja kursów przeszkolenia, a mianowicie kursów 
przeszkolenia 'w terminie letnim i terminie zimowym.

Po wyczerpaniu dyskusji kolega Weichónig od­
czytał wniosek Komisji rewizyjnej o udzielenie abso- 
lutorjum Zarządowi. Wniosek został jednomyślnie przy­
jęty, poezem przewodniczący odczytał zgłoszone rezo­
lucje, które przyjęto. Gorącem podziękowaniem wszyst­
kim delegatom, Ks. Patronowi i Ks. Prezesowi Wargow- 
skiernu za udział w obradach Zjazdu, przewodniczący 
zamknął Zjazd.
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Rezolucje uchwalone na Walnym Zjeździe.
Zjazd Delegatów Związku Organistów Archidiecezji 

Krakowskiej, odbyty w dniu 1-go kwietnia 1930 roku, 
zwraca się do Najprzewielebniejszego Księcia Metropo­
lity Krakowskiego Sapiehy z zapewnieniem, iż wszyscy 
organiści Archidiecezji Krakowskiej pozostaną wiernymi 
synami Kościoła, a Księciu Metropolicie składają wyrazy 
hołdu i czci najgłębszej, jako swemu Pasterzowi.

Zjazd zwraca się do Księcia Metropolity z gorącą 
prośbą w sprawie zatwierdzenia, przedłożonego jeszcze 
przed trzema laty regulaminu służbowego dla orga­
nistów.

Zjazd dziękuje jaknajgoręcej Księciu Metropolicie 
Adamowi Sapieże za poparcie, które udziela Kasie 
Samopomocy Organistów i za składany coroczny datek 
na cele Kasy w wysokości 500 złotych.

Związek Organistów Archidiecezji Krakowskiej, który 
łączy wszystkich organistów z diecezji krakowskiej, 
a działa na zasadach katolickich, zgłasza swój akces do 
„Akcji Katolickiej", która formuje się na terenie Archi­
diecezji.

Zjazd przypomina wszystkim Kolegom Organistom, 
którzy jeszcze dotąd nie wpisali się na członków 
Związku, by to ostatecznie w bieżącym roku uczynili.

Sprawa ubezpieczeń socjalnych organistów Jw Kasie 
Chorych, jak w Zakładzie Pensyjnym dla pracowników 
umysłowych we Lwowie, wywołuje dużo tarć i niepo­
rozumień. Sprawa ta powinna być ostatecznie wy­
jaśniona z korzyścią dla organistów, którzy mają prawo 
do ubezpieczenia socjalnego.

Zjazd przyjmuje do wiadomości ze satysfakcją roz­
wój „Kasy Samopomocy" i zachęca wszystkich Kolegów, 
by we własnym, dobrze zrozumianym .interesie, zapisy­
wali się na członków tejże Kasy.

W roku ubiegłym doprowadzono szczęśliwie do 
skutku inicjatywę założenia Związku Chórów Kościel­
nych. Powstają na terenie parafij Chóry Kościelne, które 
utworzyły Związek na czele z Ks. prof. Wargowskim, 
jako prezesem. Zjazd wyraża przekonanie, iż każdy 
organista będzie się starał założyć w parafji chór 
kościelny, a gdy dzisiaj może już liczyć na pomoc 
Związku Chórów, przeto prowadzenie chórów pójdzie 
łatwiej.

Zjazd przypomina, iż przy Związku Chórów 
Kościelnych istnieje „Składnica nut muzycznych", obfi­
cie zaopatrzona. Każdy organista i każdy chór kościelny 
powinien wszelkie potrzeby muzyczne załatwiać przez 
Składnicę.

„Gazeta Związkowa" biuletyn Związku Organistów, 
jest zarazem organem Związku Chórów Kościelnych. To 
też chóry kościelne powinny zamawiać jak najwięcej 
egzemplarzy dla swych członków.

W ostatnim roku jesteśmy świadkami coraz żywsze­
go ruchu liturgicznego, którego pionierem jest Ks. Prof. 
Kordel, a organem czasopismo „Mysterium Christi". 
Organista nie może przechodzić obojętnie obok tego 
ruchu, ale ponieważ jest ściśle związany jego zawód 
z ruchem liturgicznym, powinien tedy zapoznawać się 
z przejawami tego ruchu.

Przypominamy Kolegom Organistom, iż wszelka 
zmiana posad, powinna dokonywać się jedynie przez 
biuro Związku.

W roku ubiegłym odbył się z okazji Polskiej Wy­
stawy Krajowej w Poznaniu pierwszy ogólno - polski 
Kongres Organistów. Kongres ten uchwalił nowy statut 
organizacyjny dla centrali Kolegjum Organistów i wy-
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brał nowy Zarząd tymczasowy z prof. Rutkowskim na 
czele. Niestety — jednostki zamąciły tak dobrze zapo­
czątkowaną naprawę centrali i nie dopuściły do rozbu­
dowy tejże na nowej podstawie. Zjazd Związku Krakow­
skiego protestuje przeciwko tej robocie i przyłącza się 
do protestu Związków organistowskich w diecezji za­
chodniej Polski.

Zjazd wraca ponownie do myśli wspólnej organizacji 
na terenie Metrcpolji Krakowskiej, t. j. na terenie pięciu 
diecezji: Krakowskiej, Tarnowskiej, Kieleckiej, Często­
chowskiej, Śląskiej. Gdyby ta myśl nie mogła być 
zrealizowana, Zjazd uważa za wskazane wrócenie do 
starej idei z czasów przedwojennych, a mianowicie 
jednej organizacji organistów na terenie czterech die- 
cezyj w Malopolsce, t. j. Krakowskiej, Tarnowskiej, 
Przemyskiej i Lwowskiej.

Zjazd zwraca się do Ks. prezesa Wargowskiego 
z prośbą, by przy Związku Chórów Kościelnych powstała 
stała instytucja Kursów przeszkolenia letnich i zimo­
wych.

W dzisiejszej chwili, tak ciężkiej dla organistów, 
czytamy piękne artykuły o sile moralnej, którą powinien 
odznaczać się organista przy wykonywaniu swego 
zaszczytnego zawodu. Oczywiście zgadzamy się z tern, 
iż szczególniej teraz organista musi się odznaczać wiel- 
kiemi zaletami moralnemi, ale równocześnie wskazuje­
my na drugą stronę, t. j. materjalną i wołamy o ko­
nieczne zabezpieczenie materjalnego bytu organisty, 
gdyż darmo wołać o siłę moralną, gdy materjalnie orga­
niście nie zapewni się tego, co konieczne.

--------- ooo--------- .

Dział Chórów kościelnych. 
Z życia naszych chórów.

Ks. prezes Wargowski zwiedził Chór kościelny we 
Wieliczce dnia 20-go marca i stwierdził, że młody zespól 
kierowany przez p. Gwoździowskiego, poczynił znaczne 
postępy na polu pieśni wielogłosowej.

Komunikaty Związku Chórów kościelnych.
Znany i ceniony w kolach krakowskich muzyk i pe­

dagog, Ks. prof. Michał Wojtusiak, który zajmuje obec­
nie stanowisko profesora Seminarjum Duchownego 
(S. S. Cyril and Methodius Seminary) w Orchard Lakę 
(Stany Zjednoczone Ameryki północnej), nadesłał na 
Tęce Zarządu serdeczne pismo z życzeniami dla naszej 
organizacji, do której przystąpił w charakterze członka 
wspierającego.

Pierwszy zjazd związkowych chórów kościelnych 
odbędzie się w jesieni bież. roku. Program przewiduje 
zbiorowe śpiewy wszystkich chórów i popisy zespołów 
poszczególnych. Materjał nutowy do utworów, które 
będą wykonane zbiorowo, częściowo rozsyłamy. Każdy 
Zarząd chóru ustali w porozumieniu z kierownikiem 
artystycznym program własny, z którym wystąpi na 
Zjeździe, i o dokonanym wyborze zawiadomi Zarząd 
Związku do 30 b. m.

W programie chóru należy uwzględnić w pierwszym 
rzędzie dzieła kompozytorów polskich.

Kronika krakowska.
„STABAT MATEK" Karola Szymanowskiego zostało 

wykonane poraź pierwszy w Krakowie przez solistów, 
cliór Towarzystwa Muzycznego i orkiestrę symfoniczną



Związku zawodowych muzyków pod dyr. Bolesława 
Wallek Walewskiego w niedzielę, 13-go kwietnia.

KONCERT WIELKOPOSTNY TOW ARZYSTWA ORA­
TORYJNEGO w Krakowie odbył się w Wielki Czwartek 
17 kwietnia o godzinie 8-mej wieczorem w sali Starego 
Teatru. W programie kompozycje Szamotulskiego, Go­
mółki, Zieleńskiego, Mielczewskiego i oratorjum A. Urus- 
kiego. Dyrygowali: Dyr. Stefan Barański, kapelmistrz 
opery katowickiej i O. prof. Fabjan Madura. Koncert 
Towarzystwa Oratoryjnego łączy się z dziesięcioleciem 
istnienia tego sympatycznego zespołu. Dotychczasowej 
działalności tej tak ważnej placówki muzycznej poświę­
cimy osobny artykuł w następnym numerze.

CHÓR CECYLJANSKI wykonał na koncercie w Sta­
rym Teatrze utwory Palestriny i Vittorii.

W KOŚCIELE AKADEMICKIM ŚW. ANNY w Kra­
kowie śpiewa stale podczas uroczystych sum w niedziele 
i święta oktet pod kierunkiem prof. Kazimierza Garbu- 
sińskiego. W okresie Bożego Narodzenia zespół ten wy­
konał Garbusińskiego „Missa pastoralis“ i kolędy w opra­
cowaniu Garbusińskiego, Flaszy i Deca. W lutym: 
K. Garbusińskiego „Missa in hon. S. Josephi“ i Gruber- 
skiego „Missa in hon. S. Sigismundi44. W marcu: Garbu­
sińskiego „Missa Quadragesimalis“, „Missa in honorem
S. Joannis Cantii“, „Msza druga mała“ (z tekstem pol­
skim) i Vrankena „Missa in hon. S. Catharinae“. Części 
zmienne śpiewano wielogłosowo ze zbioru „Musica 
sacra44 Kothego, nadto posługiwano się „kwartetami44
T. Flaszy i wydawnictwem „Laudate Dominum44 Kazim. 
G arbusińskiego.

CHÓR PP. KLARYSEK PRZY KOŚCIELE ŚW. 
ANDRZEJA zajmował się głównie chorałem gregorjań- 
skim. Z utworów wielogłosowych notujemy: Hallera M. 
..Missa Assumpta est“, „Adoramus te“, Rizziego ,,Salve 
speciosalL, ku czci , blog. Salomei, Walczyńskiego „Ave 
Regina44.

CHÓR INSTYTUTU TEOLOGICZNEGO XX. MISJO­
NARZY NA STRADOMIU wzbogacił swój repertuar 
cennemi kompozycjami: Ravanello „Te Joseph cele- 
brent44, Antoni Dworak „Fac me vere tecum flere44 
z orał. Stabat Mater i Lor. Perosi „La passione di 
Cristo44 w wyjątkach.

TYDZIEŃ MISJOLOGICZNY zakończył się dnia 
23-g-o marca nabożeństwem w kościele św. Anny. W cza­
sie cichej Mszy św., odprawionej przez J. E. X. Biskupa 
Dra Stanisława Rosponda, zjednoczone chóry teologów 
krakowskich i śląskich wraz z Chórem Instytutu teolog. 
XX. Misjonarzy wykonały wybrane ustępy z mszy Wacła­
wa Lachmana, nadto Gieburowskiego „Tu es Petrus44 
i Świerczka Wend. „Ecce sacerdos magnus44. Akom­
paniował prof. Kazimierz Garbusiński.

CHÓR TEOLOGÓW SEMINARIUM CZĘSTOCHOW­
SKIEGO śpiewał w kościele Marjackim dnia 30-go marca 
motety wielkopostne pod batutą prof. Profica.

KONCERT KOMPOZYTORSKI Michała Świerzyńskie- 
go, prof. Konserwatorium Towarzystwa Muzycznego, obu­
dził żywe zainteresowanie wśród publiczności krakow­
skiej, która w dniu 2-go kwietnia zapełniła po brzegi 
salę koncertową Bołońskiego.
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Z ruchu organizacyjnego w dekanatach-
Zjazd dekanalny organistów dek. Bialskiego odbył się 

dnia 15-go marca b. r. przy udziale 7 kolegów orga­

nistów. Przewodniczył delegat kol. Zmełty z Hałcnowa, 
który w swoim referacie przypominał obowiązek nale­
żenia do Związku i wpłacanie regularnie wkładek. 
W dekanacie Bialskim koledzy organiści przeważnie 
pełnią również funkcje pisarzy gminnych, wobec czego 
wszyscy z tego tytułu są ubezpieczeni w Kasie Chorych. 
Zjazd dekanalny wypowiedział się 'w sprawie ujedno­
stajnienia śpiewu w całej diecezji. Delegatem na rok 
przyszły został kol. Michał Krysia ż Mikuszowic, za­
stępcą delegata Stanisław Braś z Kóz, sekretarzem 
Stanisław Medoń z Pisarzowic.

Zebranie dekanalne dek. Niepotomickiego. W dniu 
24-go marca b. r. zjechali się Koledzy na zebranie de­
kanalne do Niegowici u kol. Jana Łosiowskiego. Przy­
byli na zebranie koledzy: Guzowski z Brzezia, Orzechow­
ski z Lazan, Czyszczonik z Bodzanowa, Budzyń z Klaja, 
Janczyk ze Staniątek. Po sprawozdaniach i dyskusji przy­
jęte zostały następujące uchwały: 1) Zebranie dekanalne 
uprasza o zatwierdzenie regulaminu służbowego; 2) ze­
branie nie pochwala sposobu kształcenia młodych 
adeptów na organistów przez organistów w Niepoło­
micach i Gdowie. Ten sposób kształcenia obniża poziom 
muzyki kościelnej; 3) zebranie domaga się ubezpieczenia 
organistów w Kasie Chorych i w Zakładzie pensyjnym.

Zebranie dekanalne organistów dek. Makowskiego 
w Jordanowie. Zebranie odbyło się przy udziale prezesa 
Związku kol. Janiki w Jordanowie, dnia 27-go marca br. 
Przybyli na zebranie koledzy: Woźny z Jordanowa, 
Pędzimąż z Makowa, Matyasik z Osielca, inni uspra­
wiedliwili nieobecność. Przewodniczył kol. Pędzimąż. 
Prezes kol. Janika zdał obszerne sprawozdanie z dzia­
łalności Związku, prosił, by wszyscy organiści należeli 
do Związku i Kasy Samopomocy i by starali się orga­
nizować chóry kościelne ’w parafjach. Delegatem deka- 
nalnym wybrano ponownie kol. Pędzimąża, zastępcą kol. 
Skowrońskiego z Rabki, sekretarzem kol. Matyasika 
z Osielca. Następne zebranie odbędzie się w czerwcu 
w Osielcu.

Zebranie dekanalne organistów dek. Mszańskiego. 
Organiści dek. Mszańskiego obradowali w dniu 24. marca 
w Mszanie Dolnej u kol. Janiki. Obecni byli: kol. Cho­
rąży z Lubnia, Ślusarz z Węglówki, Wróbel z Kasiny W., 
Waclawik z Mszany Dolnej i Karol Janika, organista 
w Mszanie Dolnej. Zarząd Główny reprezentował kol. 
Gwoździowski z Wieliczki. Nie przybyli na zebranie ko­
ledzy: Polek z Niedźwiedzia, Swięeh z Olszówki, Bębe­
nek z Kasiny, Czaja z Wiśniowej. Po złożeniu sprawo­
zdania i referatu kol. Gwoździowskiego, przeprowadzono 
dyskusję, wezwano wszystkich kolegów, by należeli do 
Związku. Obszernie omawiano sprawę organizowania 
chórów kościelnych w parafji i uchwalono zawiązywać 
chóry kościelne. W Kasie Chorych organiści nie są 
jeszcze ubezpieczeni z wyjątkiem kol. Chorążego. Dele­
gatem dekanalnym został wybrany kol. Janika z Mszany. 
Na tern zebranie zakończono.

Zebranie dekanalne organistów dek. Nowotarskiego 
i Orawskiego odbyło się dnia 4-go marca w Czarnym 
Dunajcu u kol. Wachulskiego. Na Zebranie przybył de­
legat Zarządu Głównego kol. Fr. Przystał, który też 
referował szczegółowo sprawy związkowe. W zebraniu 
wzięli udział koledzy: Wachulski z Czarnego Dunajca, 
Sosin z Chochołowa, Galik z Szaflar, Galik z Klikuszo­
wej, dwóch usprawiedliwiło nieobecność. Omawiano 
sprawę zawiązywania chórów kościelnych. Delegatem



został nadal wybrany kol. Wachulski, sekretarzem 
kol. Sosin.

Zebranie dekanalne organistów dek. Wadowickiego 
odbyło się dnia 20. marca b. r. Przybyli koledzy: Bro­
nicki z Wilanowie, Kaczyński z Wadowic, Jurka z Ra- 
doc-zy, Woźny z Choezni, Niechajewicz z Kleczy, Kowalski 
z Woźnik, Malczyk z Inwaldu, jako zastępca chorego 
organisty Korzeniowskiego. Zebranie odbyło się u kol. 
Kaczyńskiego w Wadowicach. Przewodniczył delegat kol. 
Bronicki. Po dyskusji domagano się obniżenia składek 
do Związku, domagano się przydzielenia organiście odpo­
wiedniej ilości gruntu, jak również o zatwierdzenie regu­
laminu służbowego dla organistów. Ubezpieczenie w Ka­
sie Chorych i Zakładzie pensyjnym wywołało dużo nie­
porozumień w dekanacie. Delegatem został wybrany 
nadal kol. Bronicki, zastępcą kol. Kaczyński.

Zebranie dekanalne organistów dek. Oświęcimskiego 
odbyło się w Kętach u kol. Kłosińskiego dnia 10. marca, 
na którym załatwiono wszystkie sprawy, będące na po­
rządku dziennym. Delegatem wybrano kol. Kłosińskiego, 
zastępcą kol. Bielenina.

Komunikaty Zarządu Związku.
W sprawie Kolegjum Organistów - chórmistrzów 

w Warszawie. W ostatnim czasie rozesłano z Warszawy 
organistom odezwy w sprawie Kolegjum, jako też numer 
pisma p. t.: „Życie organisty". Na zapytania z kilku 
stron, co to ma znaczyć, komunikujemy, iż niejaki pan 
Ratuszyński na własną rękę uzurpuje sobie prawa pre­
zesa Centrali. Jak wiadomo, organizacja ta właściwie 
obumarła i dopiero w roku ubiegłym na Kongresie 
ogólno-polskim organistów w Poznaniu wybrano nowy 
Zarząd z prof. Rutkowskim na czele. P. Ratuszyński nie 
dopuścił prof. Rutkowskiego do prowadzenia agend 
Centrali i wywołał tern jeszcze większe zamieszanie. 
Ostrzegamy kolegów organistów, by zachowali ostrożność, 
a we wszystkich sprawach zwracali się tylko do Związku 
w Krakowie, a szczególniej, by żadnych składek i pie­
niędzy do Warszawy nie wysyłali.

--------------O()O--------------

Potwierdzenie wpłaconych wkładek.
Wkładki do Związku wpłacili w d. c. F. Michalik 

z Zielonek 10 zl; W. Cichoń z Jeleśni 12 zl; J. Rachtan 
z Zabierzowa kolo Niepołomic 12 zl; K. Janiszewski 
z Zatora 6 zl; J. Putek z Ujsoł 6 zł; S. Skalski ze 
Stryszawy 12 zł; J. Gwoździowski z Wieliczki 6 złotych; 
M. Miętus z Bolechowie 12 zl; W. Hajtek z Krakowa 
(00. Dominikanie) 15 zl. za II. półrocze 1929 — i r. 1930; 
J. Kolano z Grabia 6 zl; S. Kopała z Myślenic 6 zł; 
F. Orzechowski z Gaja 6 zł; I. Skałuba z Krzeszowic 
6 zl; J. Suder z Mogiły 4 zl; J. Moskal ze Sułkowic 
6 zl; A. Górny z Gilowic 3 zl; A. Ziaja ze Stróży 6 zł.

Do „Kasy Samopomocy" wpłacili wkładki Człon­
kowie wspierający: Ks. Proboszcz A. Rajda, 
Ks. Dziekan A. Parys, Ks. Prof. E. Vrana.

C z I o n k o w i e z w y c z a j n i: F. Bętkowski 
z Krakowa 12 zl. za rok 1929, S. Chromik z Wilkowic 
6 zl. za I. półrocze b. r., K. Janiszewski z Zatora 6 zł. 
za II półrocze, J. Dziewoński z Dziekanowic 2 zł. za 

grudzień 1929 r. i styczeń b. r., W. Waga z Przeciszowa 
3 zl. za II kwarta! b. r., J. Suder z Mogiły 4 zł. do końca 
1929 roku, S. Kaczmarczyk z Krakowa 4 żł. za IV-ty 
kwartał 1929 r. i styczeń b. r.

--------- OQO----------

Wspomnienie pośmiertne.
Ś. P. PIOTR ZBOROWSKI, organista w Budzowie, 

zmarł dnia 9-go kwietnia b. r. w wieku lat 87. ś. p. zmarły 
Kolega pełnił funkcje organisty przez długich 87 lat. 
Przez pierwsze dziesięć łat pracował w kościele świętej 
Katarzyny w Krakowie u XX. Augustjąnów, w kościele 
św. Michała Archanioła na Skałce, u 00. Reformatów 
w Wieliczce i w Gruszowie. 57 lat spędził ś. p. Zborow­
ski w Budzowie, jako organista, szanowany i łubiany 
przez parafjan. Spoczął na tamtejszym cmentarzu pa­
raf jalnyrn. Cześć pamięci zacnego Kolegi!

Wypłacone zapomogi.
Kasa „Samopomocy" wypłaciła zapomogę z powodu 

śmierci żony, koledze prezesowi Jamce z Bieżanowa 
w kwocie 50 złotych.

Pośmiertne po ś. p. zmarłym organiście Zborowskim 
Piotrze w kwocie 100 zł. wypłacił Zarząd Kasy Samo­
pomocy pozostałej wdowie Annie Zborowskiej.

--------- ooo----------

Nowe wydawnictwa.
Franciszek Przystał: Missa Paschalis ad 

tres vo-ces viriles comitante organo — Kraków 1930. Do 
nabycia w Składnicy Związku Chórów Kościelnych, 
Kraków, ul. A. Potockiego L. 11.

Znany i ceniony profesor muzyki i dyrektor chóru 
Kolegjaty św. Florjana w Krakowie, Franciszek Przystał 
skomponował mszę wielkanocną na trzy głosy męskie 
z tow. organu, którą dedykował Przewielebnemu Księdzu 
Senatorowi Ludwikowi Kasprzykowi, Patronowi Związku 
Organistów archidiecezji Krakowskiej.

Szkoła gry na harmonjum Augusta Piechury, wydana 
przez Salezjańską szkołę Organistów w Przemyślu jest 
dziełem pedagogicznem, które zawiera dużo materjału 
dobrze uporządkowanego.

Pisma poświęcone muzyce i śpiewowi.
„Lwowskie Wiadomości Muzyczne i Literackie", reda­

gowane przez Wł. Gołębiowskiego, podają w numerze 
kwietniowym szereg bardzo cennych prac. Dr. Reiss wy­
powiada wiele ciekawych spostrzeżeń na temat uprawia­
nia muzyki w naszych domach. — Dr. Chybiński porusza 
ważne zagadnienia z zakresu szkolnictwa muzycznego. 
St. Niewiadomski zamieszcza artykuł o niedawno zmar­
łym wielkim pianiście polskim, J. Śliwińskim. — Maryla 
Wciska zamieszcza dwa piękne wierszyki: „Zmierzch" 
i „Przez sen". — Recenzje z koncertów (Wł. Gołębiow­
ski i St. Kazuro), z wydawnictw muzycznych (Dra Łoba- 
czewska i Dr Kofler), z wystawy malarskiej (Dr Mora- 
czewski), wreszcie dział kronikarski zamyka numer tego 
pięknego i poważnego pisma.

Składki.
Na „Kasę Samopomocy" N. N. 2 zł.
Na fundusz prasowy „Gazety Związkowej" X K. 

1 złoty


